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B a tśiy  1^4ę  Ojjiar dobrowolnych zi< to ­
rt} eh '*  Htfmittissyi U o^tkowcy Lata- 

titoi&ey Uep.-Hrak<’Wtkiega} 'od dnia l j  

Grudnia do d. 6 ' tycznia 1814.
JW . A * c i  v-u Naczelnik Dep.' K r a k o w s k ie ­

go powiodę s z a r o i  ruBtbiij ó łot. 30.
J W  z Jabłonow skich  Trzrbrn-ka szar. f.  2.
J W .  H rab in i  J a s ó b ó w a  W odzićka sz«r. f. 1
JW . T * re  aa C^btfzica 5Radzcyiii* szaK  f  3.
J W .Preżcs& w a F,eia?»t abaii,  si ł  :i,'szar.'. 7.
JW . W i k t ł r y a  Puszetown sza '-. *ot. 18.
W .  K rz y z a o o w sk i  lat czt?rv m a.ą cy  w ł a ­

sną ręką uskubancy szar. łót. 4.
Di . Emilia sioftra lat 7 m a.ą c a  u s z / ^ c h  

w ła sn ą  ręką ban. szt. 13.
W  W . T rzebiń skie  z T ta s s o w  powtore szar." 

fUntów 3.
W .  Józefow a D ę b k a  z S z c z y c y c y  szar f. 3.
W .  Sędzina Gryg<dewika ban szt. 13, s tar.  

f. 1, łot. i6, kom. szt. 17

V  Wincenta L a s k ie w ic z o w a p o w to re  izar ,  
funtów 3. 

W .  N iem o'ew ska  szar  f  1. łot. 16.
J P . Zofi a P op ie low a  B?ar f. 1, łot. 4.
V i . Franc sz a a  W o lfo w a  pow tore szar. f.

3 f łOt. 21

* t ■ r ' « ' I
W .  Micha W ro ń ski Sek.J. sza r .f. i , ło t .  ttf. 
W . M a r v  nnaM ą.-żeński oan szt. 10, s o n

Sztub I:.
W .  M ic h a ł  Stadnicki ban, jzt.' 15, szar. 4; 

ło jó w  £22.
W . Paulina Sierzpatowska- szar. f. 1, łot. 8< 
J W. JX. Rektor .Sierakowski »zar. f. 1, ł. 28. 
W . M aryauna M arc isz ew s k a  'Star. f. i , ' ł .  16 
W . Józef H ^mcntowski ban. szt. 8, sra;, f.

3, ło. ,/>, k rr>. szt. 34.'
W .  D ra k z  i z a r  f. u
W . T e k la  Żarska  z B ia ły  b ło tn e j  szar. f. 4/ 

ło t o w  4.
W . Stomer szar. łot. 8.
W. Mary anoa W olm anowa szar. r. 2, łot.Jjj 

kom. szt. 18.
W . K la r a  Ż u k o w s k a  szar. łot. 14- 
W .  A n n a  Kopycrńska z Brodzio baS . S Z t,

4, szar. f. 2.
W .  Anderle szar. łoi. 7
W . R rchiua erow a bań. szt. 9 , szar. łot ,  7.
W '.  M ic h ało w sk a  szar. ło t .  10.
W  B u g ayska  szar. łot. 9,
JPP. W iz y tk i  szar. f. 3.
JPP. D om inikan ki s ar. łc t .  3.

JP. b o k u is sa  szar. & >, łot. i i .  ]
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JP. M agdalena W adow ska w ar. f  a, łot. Tij 
JP Eleonora Em ilia Godfroi koszul s it. i ,  

szar. f. i, łot. a j,  kom. szt. 10.
JP Roftafinska szar. łot .  9,.
JP . M ieraicki z K leparza  szar. łot. 8.
W .  S o c z y ń s k a  szar. f  1, ło t  23, kom. 14. 
JP. M aryan n a  M aiero w a s ia r .  łot. 7.
W .  B a rt/ n o w s k o  szar. f. 1, ło t .  28, komp, 

sztuk 6 .
JP. Nęcki szar. ło t .  j j .
JP. Mohr. szar. łot. 6.
JP. Peszka szaz łot. 14, kom. sztuk 6.
JP. A m an tow a szar. łot. 8, kom- szt. 8.
JP. C iech sw sk i  szar  łot. 26.
JF. B ach aro w ski szar. łot. 2.
JP. S lu sa rk ie w icz  szar. łot. 4.
JP, M arian n a Szym ańska szar. łot. 24.

S ta ro za k o n n a  S yn ag og a  K rak o w sk a  szarpi
p ięk a ey  funtów pięćdziesiąt i ieden.

Z  pow odu pow ieksza iących  s ię  co. 
dziennie O fiar me może K o m m iss y a  prze* 
p o m n ie ć , ab y  sw ciego  n ie o ś w iad cz y ła  u- 
kontentow ania  z o ay w d zięc ^ o ie yszy m  p o ­
dziękow aniem  ratu jącym  cierpiącą ludz­
k o ś ć ,  a le  raceiO uznała  za powinność o. 
Je zw ać s.ę do {S zanow n ey Publiczności 
g łosem  tk liw ego  serca i uw iadom ić godne 
O b y w a t e l k i ,  iż  w szyfik ie  złożon e dotąd 
szarpie są tak m a łe ,  iż w tyc h  dniach da 
się uczuć ich niedoRatek, a raz-m  powją*. 
k s z y  się nieznośne cierpieńie bliźnich na­
sz y c h .  — —  D obre O b y w a te lk i  Szanow ne 
Z g ro m a d ze tra  i Io f ly tu ta , coż  w ięcey  iak 
s a m a  litość poruszyć m oże W a s z e  tkliw a 
s e r c a ,  s k ła d a y c ie  w w ię k s z e j  ilości kom . 
p-cssy  , b a n d a ż e ,  a n ayszczególn iey  szar­
p ie ,  niedaycie  się uprzedzać «r ofierze 
szarpiow  t/m  któ ry ch  n in iejsza  nakonicc

w yrażonych  ofiar głosi- G a te ła  i ktoryflh 
szczególne czyni Kom m issya podziękowa* 
nic.

(P o d .)  Lipow ski, Prtzta.
JErńer Sek.

Z  W arszawy d. 1 Stycwia.
Ukazy 'Jego Impet atorskiey M i i d .

1) W zględ em  biletów k a ssow ych .
'Do Jenerała Gubernatora JClfflwa W  ar- 

staw i kie ? o , Aktualnego Tcynego Radń 
ev Łańlkny,
Stosow n ie do opinii R a d /  N a y tr y * -  

szey  t y m c z a s o w e j  X ięftw a XTarszawskie* 
g o ,  w uczynionem  przedfiawirniu z  dn a 
28go W rześnia r .b .  pod Krem 5  w yiaśnio- 
ney : a b y  w p ły w  biletów k a s s o w y c h  do 
kass B r a m o w y c h ,  i w yd an ie  z t y c h ż e  z a ­
w ie s ić ;  z e z w a l a m y  na to *em w ;ę c e y ,  1* 
w aktualnem  położeniu X ię P w a  z w i ę k s z ą  
k o rz yś c ią  zagap ić  ich bieg uioyą , a ss yg n a -  
c y e  Pan fiw a Rossyyskiego. W  tym  jedna­
k o w o ż  r a z ie ,  ca la  tfaranność zw rócić  po­
winna Rada ! a b y  nic b y ło  f a łs z y w ie  p o ­
drabian ych  a s s Y g n a c y y ,  i t a k o w e ,  i i r j  
żadnego nie m ogły  mieć b ie g u ,  do czego 
wiele tak że  p r z y ło ż y ć  się m ze , ex  / Mulą­
c y  w W a r s z a w ie  nasz kantor W ym iany.

W  Frankfurcie a a J  Menem d. 31 P a ź ­
dziernika 1815.

N a  orygin ale  w łasn oręcznie  podpisano,
A\ sia n d tr ,

Zgodność z  t łu m a cze n ie m :
łP od ) fttnt\o\mki, Sek.

Zgodność kopii św iadczę. Dobrzyekł.
a) W zględem  m onety P iem ontskiey, i  

e w a lu a c y i  monet zagranicznych. / 
Stosow nie do uczynioney d e c y z r i  Ra­

d y  N a y w y z s z e y ,  że przebijanie m on ety  
P ie m o n ts k ie y , ciągnie fza sobą w iele  nic. 
d ogod ności,  ia k o  tez ze w z g lę d u  podano*



^8 przed Bawienia te y ze  R a d y  pod dniem 
8g W rześnia JJr. b. Nr, 6 oznaczonego : iź 
przedsięw zięte są środki dla ochronienia 
od flrat z zm n ieyszem a cen y  tey  monety 
w yn ikn ąć  m ogących ; zatw ierdzam y niniey* 
n e m  w ca  ey rozciągłości poltanowienie 

ie y  w tym  w zględzie u czyn io n e ,  tan co 
do  oznaczonego aow ogo biegu m onety i ’ ie- 
m ontskiey , i czasu przepisanego do p r z y j ­
m o w a n ia  iey w cenie d a w n e j  do kass sk ar­
b o w y c h ,  lako tez co do tabeili e w a l u a c y j ­
n e j ,  w y k a z u ią c e y  bieg monet zagranicz­
n y c h ;  rozkaz-iiąc le d n a k o w o i przytem  

mieć baczenie , a że b y  podług te y ze  tabeili 
ruble srebrne R o ss y ys k ie  nieinaczey kur- 
b o w a ły  , tak k a żd y  po z ło tych  <> gro. 20.—  
W Frankfurcie d. 31 Października 1813.

(  fo d p u y  tak w y ity .)

Z  Wiednt* U. 31 Grudnia, 
U rtfdw ai donic sani*

Z C. K. g łó w u ey  kw atery  W in cen cy i  
n ad eszła  tu w ia d o m oś ć ,  ze F eld m arsza­
łek H rabia  Bellegarde p r z y b y ł  tam d. 15 
G r u d n ia ,  1 zaraz m-zaiutrz odeb rał od Je- 
n era ła  a r t y le r y i ,  B ir o n a  Hillera , n a y w y z .  
tz c  d ow od ztw o  nad C. K- w o js k ie m  we 
W ło s z e c h  dziaiaiącem.

W o y s k o  Niemiec p ó łn ocn ych  w kra- 
t z a ;ac do H o lsrtyo u , w y d a ł o  z g łó w n ey  
kw a tery  Ołdesloite naftępuiącą od ezw ę da 
m ie sz k ań có w  Holsztynu:

M ie sz k ań cy  H o lsz ty n u !  D opiero po 
kilkokrotn em  odrzuceniu przez w asz Bząd 
p r o p o z y c y y  M ocarlłw  S p rz ym ie rzo ay cb  
p rzytłąp iem a do w spólnej sprawy , w c h o ­
dzi w o y s k o  Niemiec północnych na w a s i ą  
Ziemię. Z a w a r te  m iędzy temi M o ca rd w a-  
mi u m ow y w cie la ią  N orw egiią  do króle- 

t w *  S z w e d z k ie g o ,  zapew n iaiac  ieduak

za nią w ynagrodzenia Danii ,  zabezpiecza- 
iące w asz  p o lity czn y  byt,  Ł e t z  rząd  
D uński w s z y f lk o  odrzucił- X ;ęfiw o Hol 
sztyńskie będzie  więc teraz iąk o  za k ład  
z a  uftftpienie Norwegii S z w e c y i  zaięte. 
M eszkańcy H olsztynu! Nie m ie s z a jc ie  
się do u kład ów  p o l i ty c z n y c h ! - S p o a o y n i  
m ieszkańcy d o z n a w a ć  będą o p iek i ,  ni«. 
spokoyni będą ukaraaem i. W o y s k o  z a ­
c h o w a  n a jś c iś le j s z y  porządek i karność. 
Z ap row ad zo n y  zoltanie ty m c z a s o w y  rząd; 
powołanemi do ntego będą ci z w a s z y c h  
w s p ó łz io m k ó w ,  k tórych  n a j w i ę c e j ,  za- 

leca ią  talcnta , dobre o b y cza ie  i oaym a- 
ię tnieyszem i są. T y m  będzie p o ru czoo y  
wewnętrzny rząd  kraiu 1 flaranność o w a ­
sze dobro. Bądźcie posłusznemi r o z k a ­
zom , które w te ra ż o ie y sz y c h  Itosuokach 
w y d a w a ć  b ę d z ie .—  W  g łó w n e y  kwaterze 
O ideslohe d. 9 Grudnia 1813.

Z  ruzkatu ,
Jenerała p o ru cz n ik a .  Barona 
T a w a f t ,  p o dszefa  g łó w n e g o  

sztabu połączonego w o j s k a  
Niemiec północnych.

Podług nadeszłych  do Frankfurtu nad 

M enem  douiesień, M arszałek  X ze Kek- 
miihl zam knięty ieft bez sposobu w y m ­
knięcia s ię ,  w  H am burgu, .Haarburgu i 
leżącey  m iędzy  temi m ieyscam i w ysp ie  
AVilhelmsburg; f lanow iska te , dodaią  , s% 
w  praw dzie  w w szyftkich  m ie js c a c h  b a r­

dzo dobrze obw arow an e i za le w a m i z osło­
nione; Hamburg ieił doHateczuie w ż y w ­
ność ó p alrzó n y;  ale żo łnierze są niechę­

tni i kupami ucieka ą.
Z  lit* lina d. 31 Grudnia.

Z  g łó w n e y  kw a tery  K rólew icza  Jm« 

Sfcwedzkiego odebraliśm y

H
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rJ)tt<uJzuflv pląfy ■ BinVetyu 
W ułowney kutnerze Aut d 

G rw in a .
K ilk a  z b ro y n y c h  łod / j  w y p łv n e 'o  z 

H am burga i z b l i ż y ły  się do B la n k e m e e ,  po­
d łu g  w s ze U itg o  podobieńllwa , d a za b r a ­
nia  b ę a ą c y -h  tam łodzi.  Jenercł Woron- 
r o w  k a z a ł  natychm iafi  oddzia łow i wny- 
ska poflapić z  iedtietn działem  nad brzegi. 
R o zp o cz ę ła  aie .walka z ło d z ia m i ,  które 
8 d z ia ł  n ia ły .  4otu H o s s y y s l ic h  Hrzelcow 
w s ia d ło  aa łodzie  dla zacharzctua nie* 
p rzy jac ie lsk ic h ;  ale  mimo przcwy.ż-sz^ią- 

c e y  l ic z b y ,  m aiąc w iatr  pom ysm y , cofnął 
się nieprzy ś c ie l i  b y ł  dosyć d a l e k .  o od Hrzel* 
s o n  ś c ig a n y .L o w o d c a  łod zi  Jz.ałovrych p o­
le g ł  w i e y  rozpraw , e.

Jenerał major F o y e , d aw od aący  w o y -  
skiem przeciw G l i ic k l la d l ,  d a ł  roz k az  pu ­
ltowi b ronenburskietr u opanow ania  tniey- 
pca , które pTzeznaczODe b y ło  do poHawie- 
r i a  c ieżk ie?  battervi.  v sad* chcąc temuo *
p r z e s z k o d z i ć ,  źreb iła  pod zasłona ogtńa z 
j w i n d z y  w y cie cz k ę .  P o ty c z k a  b y ła  zy- 
Sta i niep rzyjacie l  zo^ ał z zn aczn ą P ią tą  

^ 0 ;jt>iaRa o d p a 'ty .  Uirzżymaliśmy potrze 
bne .dla n a ^ m ie y s c e ,  i pod m enem kac 
ta c z a #  tm  ogniem z twie.-dzy .ciągnęliśn y  
d a le y  nasze rch oty ,  W  p o w y i s z 1 J  p o ty ­

c z c e  utracił pułk Rronenburski kilkcnaRu 
ładzi  w zah iiyt  h i canżonych. J 3o z 5 m i a ­
ł y  b y d ź  nasze battery  ukończone.

K r ó l  Duński z a d a '  przedłużenia za ­
w ieszen ia  oręża. Poz-d^uzo, e iefi do 6 
fctycznia iSM- T erm in  ten iefi d ług'; lecz 
ja k k o lw ie k  szko dliw ym  b v d ź  n u ż e  dla in- 

^łei-essu M oca rflw  sprzy mierzonych , nie 
.będą w sze lak o  tey z w ło k i  ż a ł o w a ć ,  leżeli 
przed iego u p łyn ieniem  za s a d y  do pokniu 

p  D. aiią podpisane zofianą. Z  ftiony

s* K ,
a . w eozk iego yrad u  podana ■łolały Parni 
korzy ttne, w.nunk 1; sp od ziew ać się 2 a tętn 
należy  dla ogólnego ir.teressu a, m ian ow i­
cie dla interessu Danii., że le p rzy jm ie .  
C a ła  bezbronna Europa bęozie u m ia * a , o- 
temc w .elkość o f i a r y ,  k.tórey S z w e c y a w  
now em tem um iarkow aniu d ow od d a ł a ,  i 
szczere iey życzenie  p rzy w ró ce n ia  p o .a i-  
cy  sp o lo yn ośc i .  Norwegiia  iefi S . w e t y i  
przez nay świętsze i r,a- urocz} fis ie  trakta­
ty  za pe.wniona; nigdy żaden u sła d  nie m .a l  
wspanialsze, o zaręczenia; r. gdy ż ą d a n a -  
rod me m ógł z w ię is z ą  ufnością polęgać 
na trat rat u  n , 1 R S z w e c y a  może . n a *.»»&' 
ic h ,  i r r t a  których S k an d yn aw sk ie  p ó łw y ­
spie oswobodzone zodato  od w p ły w u  p o­
l ity k i  Napoleona.

N a d zie ia  pokoiu podrio^ ła  r  z altowe 
Tm ńskie pai iery o 100 za 100. Jelł to 
lerm oim tręm  narodow ym . J e . e . b y  krohi 
nieprzy iac.ielsP .e n i  nowo się r o z p o c z ę ły ,  
s p a d ią  zn ow u papiery i utracą t a ł ą  w ar.

,tość.
W sz e la k o  w  pośro0 w s z y f ik u h  przy- 

iac ie lsk .ch  zapew n e ń , Angielsko R o s s y ? ,  
ski ł r u s i i  k a n n y  na^alli— -try b y ł  w 
Si t d  ie cd  r o łb o y m k o w  m rs^irh pod 
banderą E rai < uzt ą i .D u ń sk ą .  B y łe  mj 
nieoebybnie w padł w  ręce , g d y b y  go w o -  
Serce okręty  Szwedzkie nie b y ł y  zas łoni,  
-ły . H on w oy ten w ió z ł  bo gaty  ład u n ek, 
a m iedzy  mnem mnofiwo karabinów  i am* 
fiiunicyi.

P« za w a rc iu  zaw ierzenia  broni offi. 
cer R o s s y y s k i ,  k tó ty  iechał z Frankfurtu 
z liliami do JeDerała W allmodena , a za- 
t ł ą k a w - z y  się w drodze , zc-flał przed bra­
mami Rtr.dsburga w niew olą  z a b ra n y .  

Z a p r o w a d z o n y  b y ł  do d o w o d c y  t w ie r d z y ,  
oaebraoo mu lifiy i  o dp ieczętow .n o . p v r *



.2 pogziędry  nich do Angielskiego M m id ra  
p rzezn a czon e, z a t r .y r o a ł  d o w c J c a

Z g łó w n e j  k w atery  Kieł pod d. 25  
-Grud id odebraliśm y także dw a nallępu- 

i ce p u m a :
i )  L  o u y p t  izonych H zrtb u rczy io w .

Przez w y r o k  pod d 18 Grudnia wy.g 
u a ł  w * s  Xze Eckrr.iihl z w a s z y c h  dctnuw  
i  p o g rą ż y ł  w nędzy. Nie o d d ayc.e  się 
r o z p a c z y , uzbr.oycie Się _nęztwem. Jako 
w ierny  t łu m a c zz a s a o ,  Które kieruią sprzy- 
m erzonemi M o ca r ltw a m i, w oła  was do 
8 ebio K ró lew icz  Szw edzki l .oftaruie w a  a 
pom oc.

Jeżeli izft .nieszczęściem dla w a s ,  iż 
®ie m ogliście  -się i w a sz y  ch ia m il iy  na 5 

,m iesięcy  opatrzyć  w ż y w n o ś ć ,  teay ciesz 
■ c i e  się przynay m n ie y , iż n.e będziecie 

św iad k a m i c ierp ień , które .uteŁZczęś.iwe* 
lnu waszem u miaitu gnogą.

K rólew icz  Jmć d o w ie d z ia w s z y  się O 
.przedsięw ziętych  w Hamburgu ś ro d k a c h ,  
w y d a ł  naftępuiące rozporządzen ia, które 

,w  wszyłfjsich przez iego w o y s k a  za ję tych  
.O ko licach, to iell w c a ły m  Holsztynie i 
za cząw szy  od b ia m  Ham burga aż  do by* 
ł y c h  granic E ran cy i  o zn aym kin e b y  d i  
m a  ą:

1) H am burczykow ie  , którzy  na mo* 
, c y  n y d a t e g '1  pod d. lS G  udma rozkazu 
-przez Xcia E t l m i i h l ,  przym ufzonenfl zo- 
Pa i o p u ś c ć  Hamburg , będą od po<acze> 
nego w o y s k a  p ółn ocnych  Nitm iec * w szel­
k ą  troskliw ością  przyiętemi

2) D oflaw ion e ,im będą podług ich 

potrzeb ooziez i żywność.
3) Ci z pom iędzy nich, którzy  przy* 

ł o ż y ć  się chcą do oswobodzenia miafta 
H am burga od ty r a n i i ,  pod którą  i ę c z y ,

ił mą oręż i będą iaV inne w oysVa.pi% t^ 
nenii. Stan wię b ęćą  czyści narodowej? 
gw at dyi H am burskiey,

4J S t a r c y ,  kobiety i dzieci przyię-  
tem i z Pana z szczegó ln ie jszą  trosk liw o­
ścią. W s z y b k ie  potrzeby d oltarczon eiim  
bi.da.a *

■5) M j a f l a d d e ś l o h t  i Kegćberg prze­
znaczone, są na zgromadzenie cych Hara 
Lurczi kc.w , k tó r z y  zechcą s.ę łą c z y ć  E 

pcce-rnaczonemi do : o sw obod zen ia  mi aft*  
H-tnrbu g i „ c y c k a m i .

6) Aliatta Lc-beMi i B rem a przezna­
czone są na przy jęcie  f ia r c o w , -kobiet i  

. dziecj,
y) D la  dania p rę d sz e j  p o m ocy  i z a ­

rad ze n ia  zaraz potrzebom nieszczęśliw ych 
H am b u rczyko w  , w y z n a c z a  się 40,000 ta*, 
larów  na pierwsze ich potrzeby. T y m c z a -  
sc w y  ;ten zasiłek w z ięty  zoftanie z prze­
znaczonych iia żo łd  i ży w n o ść  d l& S zw cd z-  
kiego. w o y s k a  pieniędzy,

■8) W  48 godzin p rzyP ąp i się do  
zw rócen ia  w o j s k u  Szw edzkiem u zaliczo- 
r e j  tey k w o ty .

y )  Uskutecznienie ninie jszego  r o z k a ­
zu  powierzone ttft w y zn a tzon ey .  do tego. 
k o ir m is s y i ,  która sktadać się będzie z 3. 
cz ło n k ó w ,  to teP: iednego uszłego z H a m ­
burga O b y w a te la  , wyznaczonego p r « a  
szefa głownego sztabu woyska;.; iie Jnego 
m ieszkańca miafta Lubeki i jednego mias­
ta B tem y, w y zn a c z o n y c h  przez .magiłU-*- 
ty  o lu  tych  miaft.

10) Członki te y  kom m issyi udadzą, 
się do g ło w n e y  k r a t e r y  K ró le w ic z a  Jrroi 
d la  odebrania tam inftrurcyi względem  
sposobu u ż y c ia  i zdania sp ra w y  z 40,000 
ta la ró w  , które z .rąk intendenta. w o j s k o ­
wego odbierą,



w

łV| Ko™.rtissya iott u p o w aJaio n a  żą- 
dać dodatkow ego w s p a r c ia ,  skoro tc 40, 
OOO ta la ró w  wyj,ot. ‘zebow ane zolłaua.

B . Sparre, Jenerał m ajor, szef 
a i  inżyn ierów  korpusu, pod- 
s z e f  g łow aego  sztabu p o łą ­
czonego w o j . u a  pom ocn y, U 
Niemiec.

8) R oieym  m iędzy sprzym itrzonem i woy- 
fk u m  i Duńskiem woysktem.

1) W sze lk ie  n ieprzyjacielskie  kroki 
m ię d z y  sprzymierzonymi i Duńskiemi w o j ­
skami u lia .ą  od 16 b. ki. o p ó łu o c y ,  z wy* 
łątkam i "gitn „ . 1 / kułem o zn aczon em i, i 
r c z e y m  trw ać będ&ic aż  do 39 b. m. do 
p ó łn o c y ,

2) Pod czat rozeym u w olno ielł woy< 
ckdm sprzy mierz onem , icicli  będą m o g ły ,  
ppaacrwać twierdze Gliicktiadt i Friednch- 
f e .  * ,  poniew aż Xże Heski o ś w i a d c z y ł , iż 
nie ie ’t w  icgo m ocy  one iyi o d d a ć ,  po­
n iew aż nie zottaią pod i«go rozkazam i,

3) W o y s k a  sprzym ierzone uttąpią z 
Sz le sw ig a  a ż  do p on iższych  m i e j s c , k tó ­
re trz y m a ć  bęaę osadzon e, row n.e iak z 
c a łe go  kraiu m iędzy  tą l ian ą  i E y d s ią .  
M ie y s c a  te są ; E ck ern ió rd e ,  Golteburg , 
F leckeburg , Selck , HulliugUadt i Husum.

Ą )  W ielki gościniecoa hendsburga do 
S zlesw iga  idący  zoltanie dla  sztafet o tw ar­
ty .  Zam knięte w  h e t  dsbu*gu Duńskie 
w o y s k o  ż y w n o ś ć  dla siebie m.iżc ty lk o  
ty m  gościDcem sprow adzać. Z e zw o lon o  
ieft na 10 do 12,000 p o rc y y  co dzien n ie ,  
co może ad 3 do 3 dni nallępow ać. Na 
ten koniec w yzn aczen i będą obuiłronni 
kommissarze, którzy  sp raw d zać  będą wpro* 
w ad zan ą do tw ierdzy  żyw n o ść ,

5) W  czasie rozeym u m e mogą bydź 

ao  Reudiiburga atu woienoe p o t i z e b y ,  ani

) (
w o y s k a  w prow adzan e, g d y ż  osada niemo* 
ż c  ń y a z  pod żad n ym  pozorem przed roz* 
poczęciem  k r o k i *  nieprzyiacielskich  po* 
m nożona. D o w o d zą c y  Jenerał Duńskiem i 
w o j s k a m i , X ie  F ry d eryk  H e s k i ,  o bow ią-  
zuie się oprocz tego zaprzedać rooot oko* 
ło  w a r o w n i ,  nie syp ać  f l e s z j w ,  i t. d. 
W o y s k a  sprzym ierzone ob ow iezu ią  sic z 
cwey lirony nie z a k ła d a ć  ża d n y ch  L .tu« 
r y y  przeciw tey t w i t id z y  , i p o zw ala ią  w  
czasie  rozeym u od lirony H olsz ty ń sk ie/  
za  Jew enluidt, Olienield i Jew^nberg, któ* 
re są neutrałuem i, a  od flrony Selecw.gs- 
kiey za  b e b ir u a u ,  Bunsdorf,  Duvenlledt , 
Sorgbruck , Hobn i E ls d o r f ,  ilać lirażo.n 
tw ierdzy.

Oj O sa d a  Hendsburga nie będzie w 
czasie rozeymu czynie źad aey  w y cieczk i , 
n a p a d ić  lub zb liżać  się do w o y s z  *p,-Ł/ -  
m .s r z o n y c h ,  podobn iec i te nic przedsię* 
w ezm ą żadnego n a p a d u ,  aat zb liżą  si^ do 
t w ie r d z y .

7 )  W  Szleswigu mogą ty ia o  prze* 
znaczone na Uraź dla X cia  Heskiego w or*  
s k a , b aw ić ,  k tórych  liczba  nie m oże 1000 
ludzi przechodzić, E rzych odzące  z wew« 
nątrz kraiu w o j s k a  nie mogą za  Flcnsberg 
przechodzić.

8) W o y s k a  sprzymierzonego liczba  
W Szleswigu nie m oże się p o m n o ż y ć ,  po* 
ki czas  rozeym u nic upłyu>c.

W  Rendsbergu d. 15 G rudnia lStj<
H rabia Gujław L o w tuki ciut, K r  

S i w td zk i  Jen. major 1 podszef 
g ło w a e g o  rU abu połączonego 
w o y sk a .

C. B ardi'ifleth, Kr. Duński M a j o r  
i szef głownego sztabu Duna. 
kiego w o y s k a ,  pod rozkazam i 
X u a  F ry d e ry k a  Heskiego,



7  Ti agi di T j  G rudnia. •
F o ir n r s s a r z  powiatu L eitm eryckiego  

y ry d ał  d. 20 z. m. w T d p l itz  o d ez w ę , w  
1.tćrey  d o n o s z ą c ,  iż m ieszkań cy  okolic  
Kiilmu, Noliendorfu i Peterswaldu w s ła w io ­
n ych  klęską n ie p rz y ia c ie la , są n a d zw y ­
c z a j n i e  zniszczeni, a tys iące  o n ych  p r z y ­
w ied ź  one mi są do zebrania  dobroczynności 
z a m o ż n ie js z y c h  ; i- b o g ity  niegdyś tyc h  
ok olic  w łościan in  i rzemieslr. z p ozb aw io­
n y  teft w szyR kitgo , co ty lk o  Hanowi pier­
w s z e  potrzeby ż y c i a ; iż zrządzona szko­
d a  do kiU u kroć  flo tys ięcy  z ło ty c h  R y ń ­
skich  w y n o s ić  może,* iż  m ieszkańcy nie 
Boprawiai.ą sw yc h  dom ow  , a nie w ie lk a  
liczba b y d ła  nie m a ioż ż y w n o ś c i ; iż tnie- 
t^ką^cy Ł ląkai j się bez o d z . t i y ,  pokarmu 
i w ła śc iw e g o  p o m ie s zk a n ia , a sąsiedzi 
będąc 5«mi zn iszczen i, uie wielkie  im m o­

g ą  d a w a ć  w s p m i e  —  w z y w a  z a m o ż n ie j ­
s z y c h  ob ' wateli  innych części Pańttwa 
A u łt r y a c k ir g o : a b y  raczy li  wspierać po- 
m ien ion ych  m ieszkań ców  , i u iąw szy  ia- 
hąś część z b y t k o w i ,  łago d zil i  cierpienia 
nieszczęśliw ych. W y fta w i ł  on im p rz y ­
k ła d  z JJ. C esarza  , k tóry  30,000 z ł .  R y ń .  
p r z e k a z a ł  dla  ty c h  nieszczęśliw ych.

G a ze ta  tu t e js z a  za w iera  k a p itu la c ją  
w zględ em  poddania miafła S p a la t r o ,  z a ­
w a r tą  między Kapitanem  dow odzącym  fre­
g a tą  Angielską la B a c a n t e , a P ułkow n i­
k iem  Rom  men daniem rr.iafta, d. 2 Liflo- 
g a d a  T e y  ona ieft t r e ś c i : R z ą d  brancuz- 
k i  m a b y d ź  zniesiony, a n atom iar  A uflry-  
a c k i  będzie w p r o w a d z o n y ; g w a rd y a  na­
r o d o w a  broń z t o i y , i wróci do sw y c h  ro­
dzin; w k a żd ry  w a r ó w * i  1 tw ierdzy  z a -  
w ie s zo n a  będzie natythm iafl  bandera Au- 
f lrya ck a .  Officer d o w o d zą c y  w o js k ie m  
i ia f lry a c k ie u i  f larać się m a o bezpieczeń-

fiw o m i a f i a , i d la  tego w ła d z e  ć y w i in *  
nia ia  mu b y d ź  poslu szaem i, dwflcwiać 
wspomnioueim i w oysku  w szelkie p otrzeby, 
a otficer A u B ryacki uta na to k w ity  w y ­
d aw ać.  Nakoniec w s z y s c y  rodowici urzę­
d n icy  Francuzcy wsadzeni będą iak o  jeń­
cy  woienni na fregatę Iloiącą w porcie ze­

wnętrznym .
Z  S w a y ca ry i d . 24 Grudnia.

U fiaw icznie przew iiaią  się g oń cy  m ię­
d zy  A r a u ,  B a z y le ią  i Z u n ch .

Lan dm an S z w a y c a r y i  pod d. 19 G r u ­
dnia z w o ła ł  spieszno n a d z w y c z a jn y  s e y m  
do Z u r ic h ,  dla naradzenia  s ię ,  i t k  mo- 
.w i ą ,  nad zdanym  przez w y s ł a n y c h  d c 
Fi&nkfortu i P a r y ż a  p o s ło w , ra p p o r le w ,  
tu d iie ź  względem inn ych  ty c z ą c y c h  ,się 
n a y w y ż s z e g o  d obra  ligi p rz e d m io tó w . ’

Innym okólnikiem pud d 1/ G rudnia 
w e z w a ł  Landm an kanton ow e r z ą d y ,  a b y  
z ł o ż y ł y  2gi pieniężny kontyniens 500,000 
z ł  ryń. w y n o s z ą c y , na potrteby zas ło n ie '  
p i j  granic.

R ząd  kantonu W a ad tu  zab ron ił  pud 
najsurow szem u k a ta m i w y w o z u  broni i 
potrzeb w oien n yth .

].). 19 b. m. w  w ieczór W ie lk a  £ ż n a  
R o s s y y s k a  K a t a r z y n ą , w d o w a  po Xciu 
O ld enb urg skim , p rzy ie ch a ła  s orszakiem  
24 p o w o zo w  do S z afh u zy .  N a granicy  
kantonu p rzy ią ł  ią o d d zia ł  dragonii Szaf- 
h w z y ,  a w mieście przed iey  mieszkaniem 
fla ła  kompani.a gren adyerow . Ulice, przez 
które ie ch a ła  , b y ł y .  oświecone.

L.A  z B a z y le i  pod d. 21 Grudnia w y ­
raża  :

”  W c z o r a y  w w ieczór zażąd an o  p rze ­
p r a w y  przez Ren przez nasz k r a y  dla io o  

000 sprzym ierzonego w o y sk a .  W o j s k a  
nasze c o fn ę ły  się w  n o cy  a a  m ocy zaw ar

V



V  3 *
t e y 'm i ę d z y  H rabią  Bubna i S z w a jc a r s k im  
P ułko w n ikiem  Herrnscłrwandt u m ow y,i  dziś 
od ptey z rana przechodzi korpus Xcia Co« 
burga przez nasze miaito. vV tym że cza* 
aie przechodzą poniżey i w y ż e r  naszego 
t r ia d a  inne korpusy w o y s k a  za Ren. A ż  
do te y  chw ili  n ies łych ać  tu ieszcze żadne- 
go z dział w yftrza łu . J9

Z Z u r i c h  donoszą pod d. 32 Grudnia:
”  N iespodziew anie  przerwany zotiał z w ią ­
zek z F r a n c y ą  p rzez  w kroczenie w o y s a  
S p rz ym ierzo n y ch  do S z w a y c a r y i .  Z a  k il­
k a  godzin oczekuiem y tu lednego korpu- 
tu. W  dziennym  rozkazie  Xcia Schwar- 
zeaberga zapew niono S z w aycaryi> w szelk ie-  
dobro  i o św ia d c z o n o ,  1* w o y s k a 'S p r z y ­
mierzone w c h o d zą  tako p rty iac ie le  do na­
szego kraiu. „

G ło w n a ,  k w a te r a  wreHtiego* w o js k a * -  
Sprzym ierzonego przy b y ła  d. 2i b - m , do f 
B a z y le i .

Z  Karlsruhe d. 22 Grudnia.
Dz>ś"po południu N. C esarz '  Rossyy-' 

ski p.oiecbał Bad ,do • w o j s k a .  W  czasie 
iego tu baw ieuia  p rzeszły  od 17 do 19 b. 
ta. l ic zn e .o d d z ia ły  iego gw ard yt  piessey i 
k o n n e j  przez tuteysze ' miaito na d alszo  
awoie przeznaczenie;

W c z o r a j  o  godzinie 10 przed p o łu ­
dniem>NN, K rólew ttw o B a w a rs c y 'p rz y  w y- 
A re a ła ch  z d z ia ł  opuścili nasze miafto iu -  
dali  się w podroż n a  p o w rot  do Mona- 
cbiunu

£ '  Attoissrranu d. 1 Grudnia.
Jenerał d y w iz y ł< D ś m as opuścił mia- 

ftó n asze,d la  ob-ęciaulowodZtwa nad 1 w sz ą ■_ 
d y w izy ą  w 4tym  korpusie po Jenerale Mo- 
rand , który  będzie ca ły  rai tym  -korpusem 
d o w o d z i ł .1'

Z  "Amjlerdamu d. tą  Grudnia.
D la  przym uszenia twierdzy Naardets-4 

do prędkiego- poddania się , pottanowił 
W ielkorządca t u t e js z y  w y lta w ić  korpus 
o b s e r w a c y y n y .  W  Naarden panuie w ie l­
ki medoftatek ż y w n o śc i .

W e w torek zeDrali srę kupami ch łop i 
przed bram am i Z ieriaseę,  i. ż ą d a l i , a b y  
Francuzi' ualychm tali  ultąpili z iniafta. Ja­
koż w~nocy- opuścił ie d o w o d c a  F rancuz- ' 

ki * w s zy ltk ie n rw o y s k ie m ,
W y s z ła  tu odezw a w naftępuiącey treści;

W ilhelm  F ry d e r y k  z B o z e y  łask i  Xze ' 
O raoii i N a s s a u , udzielny Xże połączo­
nych ‘ N id er lan d ó w , & c .  Do biom Hol- 
lendrzy ! do broni! M usiem y zemścić się 
z a 'k r e w 1 niewinnych ofiar, któ. e p a d ły  pod  ' 
żelazem nieprzyjacielskim. D o  broni Hol- 
lendrzy ! a b y  mordercza kupa nie banę-' 
ła  w tęcey na ziemi tegO kraiu. F ok i Hol- 
lk o d y a  do F ra n c ji  n a le ż a ła ,  m ogła  t y l k o ’ 
Włtyd z nrą dzielić ; skoro zaś p o łą c .y ła *  
się z sp riym terzonem i M ocarttwam i dzie­
lić będzie z  niemi ch w ałę  o s w o b o d z e n ia 1 
E u ro p y .

R o d zice !  O j c z y z n a  i Dom O ran ii  ■ 
nie ząd aią  w a s z y c h  syn ów  , a b y  ich w cd* 
legfe kraie na rzeź  p ro w a d z ić ,  ale ż e b y ’ 
tak w a s  , iako i ich zabezpieczyć przeciw- 

rabun kow i i mordowi. ,
K o b ie ty !  Ż ą d a m y ,  a b y  w asi  Z b l e ­

w ie  w pole p o c iąg n ę li , nie za sprawę t y ­
r a n a ,  k tóry  w as w nędzy p o g r ą ż y ł ,  a le  
dta zabezpieczenia w aszego  p o ż y w ie n ia ,  
dkktóre flara się O jc z y z n a .  O piekuiące 
się H ollan d yą  Bofiw o w a lc z y  z nami; k t o i  
ieszcze w ątpić  może , iż nie z w y ć ię ie m y  ł  

—  D z ia ło  się w H adze- d. 6 Grudnia 18131 • 
H i w szy m roku naszego panowania.

Wilhelm*
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i  K R A K O W A  J7HLA 9 S T Y C Z N IA  i &>4 K o k u  W  K l i D Z l t L ^ ,

Jt JSamtierga d  19 Grudnia* 
Codziennie przechodzą leszcze prżeż 

L a t u  miafto oddziały linii ow ych w oysk 
Auftryrtckich i landwerow nad Ren. Wczo* 
ta y  p rzyb ył tu idący z bronach oddział 
p u łke Iseobtfrskie i udał się dziś na tto . 
toeh  do Monachium. W tych doiaehprzy­
b y ł  tu także oddział jeńców Franeuzzieft, 
2 których 39, którzy przyftaU do legii N.c 
(tiieckiey, do Czech poszło,

Uzbrojenie dla powszedhsey dbrouj 
Ni lUJei&iey o y c z jta y  idzie W w .zj flkich 
Cyrkułach z n ajw iększym  pośpiechem. Z»- 
ciąg ao ko p u su  Ochotników idzie także 
pomyślnie.

Z  Pary la  d. T$ Grudnia  

(  Z  fio te ty  Ber lińskiey.)  
t). a  o d w ie d z ił  Cesarz b(l utoUitnit! 

C esarskie  w St.- D e n i s ,  którego takie »a* 
tr o  ieft przeznaczenie, iak uRanoWte nia w 
Łcouen w y c h o w a n ia  cotek cz ło n k ó w  legii 
honprow ey 5 b»l kontem z dobregor urzą- 
b.-enia i panującego w  n itn  pdłządku.

O o c g d a y  m iał  C esarz sk arb o w ą radę 
*  wiaifłratrii p rzy ch o d ó w  i skarbu, a w ci3 -

f a y  r&no Ibflrował w o j s k a  Aa dzLeaftińdw 
T u i l le r ie s ,  potem p ió z/d D w ał na rad zie  
Aanu.

Z  TuloAu piszą pod d. 6 G r u d n ia , że  
b o w r  l in d ow y okręt Colosse o  74 d zia łach  
d. 5  ia k o  w  roczhice k o ro n o cy i  C csarskiey  
Z w arsztatu  sp uszczony zc ftał.

L, ft z R&jOny pod d. 24 LiR opada z a ­
w iera  1 ,ł JePeśmy tu sp okoyn ieyszem i ni- 
żę lib y  myś*eć można, ( * )  W o y iko Fratw 
cpzk‘ie i które zndyduie się teraz W do 
6rym  Ranie oordny , zas łan ia  bilaRo na- 

y* P o d o b o jż  lift pod d, z<3 I i f l s j ia  
da  ( W dzienniku pańHwa) don osi:  " D z i e ­
sięć tys ięcy  ludzi pfacnie nieuttannie nad 
baszem i warow niam i. O s z a ń to w a n y  obo.s 
Jefi i u i  ukoń czon y i 160 d z i a ł  brohi prze­
p ra w y  przez rzekę Niewę. W ezb ranie  w e d  
spuźatło  n ieprzyjacielskie  poruszenia i da> 
do nam czas do umocnienia się. Jeżeliby 
c h c ia ł  naprzód pofląpić < ic lłeśm y w Ranie 
p r z y iz ć  go o alcż/c ie .  Pooług powieści 
ZDitgeW zaw sze  iesżcze panuie niezgoda 
tńiędzy Anglikam i i Hiszpanami. (**)  Jo 
Aeśifty pełni z a u f a n ia ,  a żołnierze nasi i r

{ * ) T a k  zW / k ł  m oW ićj  któ  ieft nićspdłiOjAJ.
i**) A  b i ią  p - z c Ł ł*  łą cz fc ie  F r a f i c i z d f ł ,  { P f i y f u i i g a u t y  S e r i k u u t y . j i



y  a
fcattirą M y t i ę ł u t f  e * p ił. Zepew niaią w 
A ty  c h w i l i ,  i i  niedoftateh z/w n ajci i wez- 
Kranie BidQ ssoe, nnh łogiło  woysko A n­
i e l s k i e  do cofoieaia s ij  za tę rzekę. (***)  

—  D . yy.'  —
M on itor w c z o r a j s z y  ogłosił naflępu- 

Ąace doniesienie pod d. 12 G rudnia:
"  O o ę g d a y  r o z k a z a ł  Xze D a l m a c j i  

i jd«rzyć na tę część w o j s k a  A n g ie ls k ie g o , 
k tóra  p o p r z e d z a m  ego d n ja  z b l iż y ła  się 
Co oszańcow anego obozu pod Bajonną. 
jO d p artą  toR ała  aż na wzgórki Bąrconil- 
let i  Bidait. G r z b ie t 'g ó r y  B a ssu ffa ry  zo- 
K ą ł  bez w yflrza łu  op an ow an y. W ielk i  
d e sz cz  padał przez c a ły  dzień i noc. P o d  
y o z k az a m i Hrabiego R ii l le  y m a  i ^ta djr* 
ę r u y a , zm ocnione iw s z ą  i o d w o d o w ą  dy* 
f e iz y ą  pod Jenerałem y i l l a t t e ,  u d e rz y ł/  
n a  las pod B ą ro u fl le t j  w  k tórym  oszań* 
c o w a ł y  się  i  w s i  a i 5ta Angielska dy w i­
e j e ,  H rabia  Reiile w y p a r ł  ie flam tąd, 
g d y  tym czasem  Jenerał C lą u s e l ,  który 
jyeeydbw.ał się przedi n iep rz jiac ie lsk iem i 

Szańcami w A ra n g u is ,  w id z ia ł  iak  część 
4ńcprzjiaciel*kiegO w o y s k a ,  która  prze* 
f z ł a  by.ła z a  N iw ę ,  z a d a ła  i dofla ła  po- 
i i / k o w  , nagle w ró c iła  za tę rzekę i u s z y ­
k o w a ła  się na w zgó rkach  Urba.;n. P rzez 
c a łą  noc u trzym a liśm y Się na gorach-Bas- 
tu f a r y  i Esrroyiitet. NieprzyiacLel m ia ł  
j^ T ty c h  górach 4 d y w iz y e  Angielskie i ie* 
^ n ą  Portugalską. C e l  X cia  D a lm a c y i  do- 

ł o f i a ł ,  g d y *  nieprzyjaciel  m nsiał 
#rę>y ska e o f  ąć, łftóre za N iw ą  t u i b y ł y ^ t r a *  
14 nieprzyjacielska b y ła  w  tym  daiu zn a­
c z n a ;  zab ra liśm y isoo  Angielskich Jeńców, 
p o m ię d z y  któremi 15 o fince w  w ,  a m ię d z y  

£emi ieden p u łk ow n ik .  M y  p le  utraciliś­
m y  prięcey iak  Soo ludzi w za b ityc h  i ta.. 
joionydi.  W c z o r a y  okołp  10 prxed połud-

D s f b l i w s z j  jaftęp, ppniew az zb liż / ło i

nie^i p o s ł a ł  ,aieprzy(*ete? wjpwn 4  p n p i
p iech ety  na gorę B a r a n  l le t ,  k tó r e  n a m  
n a j le p s z ą  posadę w y d r z e ć  m i a ł y .  Straż# 
oas/^ w sp arte  żo fta ły  d y w i z j ą  Jen erała  
D a r ic a u ,  i te p u łk i  odparte z o R a ł y ,  m o­
czem c o fn ę ły  się za  l in i ią ,  kt^rą n ie p fz y  
iacieł  d a je y  p  ty le  rozciągnął. Jen*ra| 
-Boyer odeb rał  r o z k a z  uderzyć ąa  tę b a l ią  
z lew eg o  b o k u , g d y  Jenerął D a rr ic a u  p o­
szedł przeciw niey z prządu. B ryg a d a  M i.  
n y  b y ła  dollatecżuą do zm u szea ia  nieprzy- 
iac ie la  do yftępu. U siłow an ie  to koszto­
w a ło  go zn ow u  drogo: zab il iśm y mu wiefe 
l u d z i ,  a 4 do 500 zabraliśm y w  niew olą. 
N a  reszcie linii nic nie zaszło .

Jioim aite Wiadomości.
V

Z i l r o n y  A u R rya ck ieg o  dworu („mówi 
G a z e ta  p o w s z e c h n a )  p o s ła n y  m ia ł  b y d ź  « 
zleceniam i do g łó w n e j  k w a te r y  4,Kroi# 
Neapolitańskiego H rabia  Neipperg.

Napoleon zbiera  korp u s . w o j s k a  m ię­

d zy  Diżonem i Metz.
Augs,zburgska gazeta d o n o s i , co na* 

R ęp uie: ł> O  Królu N eapolitańskim  inow ią 
iż  zoftaie w  uaylepszem  porozumieniu *  
A n g l ik a m i,  i i e  -uda się e w szy R k ie tn i  
swotecni w o j s k a m i ,  a n a w e t  d w o r e m , d o  
kram  R z y m s k je g o  pod pozorem utworze* 
nia tam  udw odowegtł w o y sk a .  ^Wszyflko 
* b l ira  się do spokoyney o d m ian y  r z e c z j .  
W  Toskanii nie m y ś lą  dottaw ić nakazane*

go rekruta. „
Lila utrzym ania  publicąney sp okoy* 

ności i porządku u tw orzon a zofla ła  w Uf* 
bino od 18 Laflopada o b y w a te lsk a  gwąr- 
d y a  z  o ch o tn ik ó w , p o n iew aż okolice tjun- 

teysze oapaftuie 2gr*ia 300 łotrpw.
M arsz a łe k  St. C y r  ieft p ierw szym  

M a rsz a łk ie m  F ran cu *aim , k tó r y  doRysł

się w  niew olą. ______

~ d 9 B a jo a n J .( t r c j p * « * * /  H e r a * * k u f )

X
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JpfPt S ł 'łu i j t $ i  P . ;D. P ro fesio r Pr a- i i ie  będzie, C en a  'P ieB u m w aty .n a  Anrto* 

4p a 't*etó ry  i  E to w rn iti poiityćTndy w  S. tJ. w j m  papżęrze ( m .  jtakim ,<ga i j j i m  > y v
i  u w ia d a m ia  n a n o R n ]  P u b licz n o ść ,  i «  d ru k o w an o . l 'ratvo  S a t y r y  p r y w ^ o e  ) Jut*

w y d a w s z y  m i  pa  widok publiczny pjer- sz tow ać  będzie w n o n e c ie  srtbrijóy i. om>
w s z ą  g ai^ i P r a w a  N i t u r y ,  tr a u o  A oto- rant £P. tsr, na k ló .o w y m  .ZP. ,mS. -Peanu*
ry  f r y u o . t i t na iad a tu e  wielu  s w ią l ły c h  m erata a n t)c ifu tiv t  z 'ozona by d i  .zna nu 
g r a w o  .gruntownie.‘ p o s iz o a ią c y r h ,  a oste- ręce f ł ó m a iz a  Pieniądze przez pewną o- 
w ę  N arod o w ą g o r l iw yc h  m ężów  i drugie K azyią  lufy przez pocztę/riwzco prze^ełanć*
<iwie g a łę z ie ,  o  left Prano rządow e * A a  0 im bytiź.mąią-
auit' ( Jus ( ivitatis Sc genljum ) p r*ez 'Eg.  l e i m o .  ‘prenumerowania wy&.nacz»
g <*a PrTkcasora P ra w a  N atury  w U niw cr ąie do ig o  Rwie;ni_ r. fc. Jeśli pctrzebn *

teiie  W iecicńsiiir  ( fiósownie oo zasad  k w o ta  na .drukowa*ie zebraną bcdzie pier-'
1 .-ąwa przez E. /reilters z a ło ż o n y cn  J w  w e y  z p re n u m e ra c y i , druk tycn  2 części '  
j ę z y k u  niem ieckim  r. ig io  v y d i n ? ,  a Pn.ua pĵ .tury dopełn iających  , przed ter-
przez t łum acza ,1'ratza N a tu ry  pryw atn e- ,ninęm w y z n a c z o n y m ,  rosp o czetym  b y d ź  
go na żę tv k  poisk* przełożone , tefm ipólo- może- '*

.gżą łacińską i p otn eb n ęm i uwa-gami po- Prenumerowanego dzieła  p ić r w s z y
ZSfuożjne, d rukow ać -będzie *a  poprzedni- T o m  wy^Jzie t  pod p iassy  -w m iesiąca  

,c«ą prenumeratą'. C tę r w c u  , drygi .w miesiącu W rz e ś n iu * .  t«
D z ie ło  to sk ład ać  b ę a ą  d w a  T .p m y , M ieszka  Da u licy  S z p ita ln e j  pp4

C k t i r y c b  c i i .  w s z y  Prawo rzą d o w e , diii- N r, ^74 na ^tru^jzn piętrze, 
gi traw o Narodoip w ra z  z trawom  wgo- „ m K ra k o w ie  d. 4 S t y c z n ia  4814.
drem  tayjiw  E uropejskich  z a m y k a ć  w to-
m   -----------  — 1

D O  N , 1 ‘ K  S. f ,  K  N 1 A .
E leo n o ra  zD erw bcw sku-h W o d z ic k *  obw ieszcza  przez .G azety  w n y R k ię h  h*ywCW 

ta k  k ato l ik ó w  lan o i inzi.ego w y  m a n t a ,  tudzież rżen iissk  k ę w , t y b a a o w t  jrzeźnikoor 
p iekarzy  , rożne .w ik tu a ły  p r z e d a ią t y ih , i i  gotówem i pieniądzmi z a  wszyflfco p łąe ł  
* o y  j u k t  pretecssy i  nierpś^ił, bo to nie i ę a z r e  przyjęte, W  K rak o w ie  d. 4 S tyczn ia  1 8 !#

3% Jan ptonawetitur* Z a m o y s k i ,  ąiegdy F ran ciszk a  Józęfa  i Antoniego fc o y g *
, oraz R o ia l i i  z  n rzozow ie ck icb  Z am oysk ic h  syn  pierw ey « . w o y s k u  Pruskim* 

p o zn ie y  zaś P o l s k j u ,  z a d łu ż yw sz y  się., z p o w u d u  t e y ie  zasługi od I W .  MjmHT. uk»r« 
bu X ię t l* a  W a rs z a w s k ie g o  na urzędzie d o z o r c y  p ie m s z e y  k las sy  przy kousunicyi W • 
R r a k a w ie  d p m 'e s ze z o n y , z a s ł» ‘J t a w s z y , iż m ai^ttk po tynchie Korizięach tnoięh fjMW 
d ł f , p r n z  Fana Jozeta i T a d e u s za  d w o / g a  imicn Zam oyckięgo  brata *neg« ro d fo n e -
t o icfl nień \v!epiey z td m .n ib ro w a r y  i zue m ałe  uszkodzenie ponosi; końcęcn z pub. r- 

enia Jals-er.u  fv ęk&err-i  upadkowi dopiero pomienionego jn a ią tk u  t« k t chomego, 
i a s o  i nieeuebumego, a m ian ow icie  w  posiadłości przy  u l i c y T a m k a  czyli- Alezandrysk 
c w a n ą  pod iiczbą ‘Z.*<4 9 , óraz a \  Pradze pod W a rs z a w ą  pod l ic z b ą  463  sytnowapEjr\  
OipieysCym oiwiadc&ęni^ni podaiedo w iadom ofci  p u b lic zn e y ; iż pt tr » oenu Z'i k o ła  
fogo  c ź jU  l i t o  M ai * .1811 roku rzeczonemu w^zwyż łP a n u  Józefow i T a & n z łz o w u lw o y *  

mion Zeznoy sk.ęmu bra^u n js n u  rodzonemu w dob^ey w ie r z e  Ldtielttce i  rlat»JB
odtąd  2a 2 sam u w a za iąr  cofam  , i b y  zadr-ey m ory  nie m iałe  zsuęć "iicę .  pod jezm- 
*  - im- łJ z ia ło  się w-h- c o w ie  d. 1 Ssycznia 1814 roku.'y c z o ia  1814 _

5fan Bomiweniura d*e o jg a  Zmion JZanoyski.
Z jn o c y  -Rezolucyi JW . Prezesa T ryb u n a łu  C y w .  P ep  Krakow skiego, i o  Ntu .e£*| 

tt. zj w y d u n e y , rnchc m uici pzi Autonjm  Jaflrzrb&kim p ozofla łe  , ako to : oielizua., , ..
k n ie ,  ftolarszczyzna i rożne dom ow e o a c ie n  a ,  sp rzęty  gospodarsl-.e , kn n .c,  fyydłoA - 
I r z c d a ,  i z b o ż e ,  na B le p a rzu  prży  K rak o w ie  pod Ł ,  4Q,.amn u g o  S ty c z n i* .r .  ś .  o g o -  
dzm i ętey  ran re y  za  srebrną grubą monetę przez pi-biiczr ą J ity .iacyą  sprzedasys będą. 
K r c j ą c y  sobie laków yc.fi k ip ien ia  , raczą  się w m ie js c u  i t«,ru<uie w y z e y  w uka/an ym  

jeua yd o w a ć .  D a a  w J^rakowie d. 7 a ty c i  oia 1814. -
Francuzek ę h w u itk u ijic z , Komornik S. P T . i  H . 1L  WC



f i u . *  18 Stycznia r.b. Ogodsi^ie ł o w y  r a j s c y  w e  wsi M arciffkoir ’d&c& P o w ie c ł#  
SJcalbm ierskim  Dep K rak o w sk in a , sprzedane będzie przez publk»n.j l i c y t a c / ą  i b o i ś  
rożne w *90 p l e , s .an o , p s z c z o ły  • k r o w y ,  sa grubą srebrną m o w tę ,  Ż y cz ący  sobie  
t a k o w y c h  effektow n a b y c ia ,  m aią  się w m ieyscu i terminie w y i e y  w.i*ez*4oytw z a a y -  
d a w a ć .  D a n  w  K rak o w ie  ii. 7go S ty czn ia  i 8 »4 .

Franciszek Chw ojtkiew iei,  Komornik S .¥ .f<  i  iW. E r akt 
N izęy  podpisany P isarz  A k t o w y  Departam entu K r a k o w s k ie g o ,  w K rak o w ie  w  

d om u  Nro 84  przy rlicy  G r o d z k ie j  K a n c c l la r y ą  s w o ią  o trz jn su iący  , ńosowirie do Fa-  
s o lu c y i  W y s.  T r y b u n a łu  C y w .  I. f. i l lancyi Deptu K . « i  de datto  3 Ltdopad a r» b. dar 
Jiczby 2,43 ^ p ^ d ł e y ,  ninieyssetn do pubiiczoey podaie wiadom ości , i i  o a  dnia  isóiyot 
S ty c z n ia  1814 3 godzinie ^  z rana w K a n c e l l i r y i  N o taryatu  .ano na terminie Ranue* 
c z y m  przez .Jb.iczną L ic y tn c y ą  dom pod Nro 3/9 przy u licy  Zyóowo<nty s y łu o w a a y  « 
po  zmaiUry K a ta rzy n ie  G aiew sh e y  p o .o l ła ł y  w ięcsy  datąccm u sp rzed aoy  i przysądzo- 
i iy  zoftanse; m ający  przeto cnęc łan ow ego a a b y c . a , a io w n  oęJzie yadiuin w kWoc.n 
176 Z  r.p. 24 gr. iak o  u  część. h m  u /  sza cu n k o w e/  w tnonecie s ieb in ey pruskie/ w U* 
rzędzie  S o t i i y a t u  przed rozpoczęciem  się l i r y ts c y i  z ł o ż y ć ;  Zaś o w arun kach  sprzedam 
TZ7 rzeczonego d om u w k a ż d y m 'c z a s ie  w Kanceltaryi rtott. potrzebny in fo rm ae y ą  po- 
t rz ią s ć  nęctzie można. —  D  itt w K ra k o w ie  d. 16 G rudn ia  r8»3-.

A ^ drzey K osjow uz s P i jo t z  Aktou/y JD.p Bruk. 
K iz e y  podp sany , z o r a w s z y  (z m ocy  kontraktu kupna i sprzedaży poiwiędzy o i a f  

a J W n y m  Jozefem Janem Nep. H rabia  W ielopolskim  M argrabią z  GoruagOvf M ysz*  
k o w s k ira  w dniu 2oty n Kw ietnia  1813* z a w a r te g o ,  w łaścicie lem  i dziedz:cem tey ro  
azty d ó b r , Która w  dniu wspom nionym  u y ła  ieszcze w  posiadaniu i t f t i t d z i f is .e  ta* 
g o i  J W g o  M argrabiego M ys z k o w s k ie g o ,  z obow iązkiem  zaspokp iepia  W ierzycie li  dor 
a ie cn 1 dóbr  tyc h  p.etensye m aią cy ct i ,  a  niewtedząe z pew nością d o k ł a a n j ,  iakst 
b y a ź  m oże tloś;. tych że  w ie r z y c ie l i  i ich  W ie rz y te ln o ś c i ; pollan ow it  d la  pcwnieysMi.
J;0 w  interes»ach s w y c h  poftępow aoia  1 prędszego W  terzycieli zacpoaoierria , w  y n a  

eść r z e c z y w if ty  B ilaa s  p a s s y w ó w  .1 ty in  końcem w e z w a ć  wszydftich w spom uionycb  
W ie r z / c ie u  d o  o k a z a u ia  ty ia io w  ilości pretensyi s w o ic h : tak o ż  w z y w a  ninie/szyna 
Itaid.-go z osobna i w s zy  ftk.‘ch w o g u le ,  ia k ie io lw te k  bądź preiensye do JW go K  
s z l i  Jana Nep. Hr. W ielopolskiego M_«irgi ibiego M y s zk o w s k ie g o  iub ui&iątkn JegO tW 

. dnu* nogo K wietnia 1813 m a ią c y c n :  a ż e b y  k a żd y  w  szczególności kopi tą autentyeznąf 
#  p rzy u ay m u ie y  kopn ą próbą dokumentu pretensyi z o o  e y  z  potrzebnem p rzy  m e /  
obiaftnisniem , względem n a U ru e /  i lo ś c i ,  i«k sum m y K a p i t a ln e / ,  >ako i z i le g łe y  p»o* 
w i z y i , lub *ey, e taż w  c z ę ś c i  czy  w  ca łości  o d e b ra n e / ,  bądź wszelkich inn ych  prfe* 
ten&yi 1 i»Kreg>kol,»fek iź r z o d łi  p o c h o d z ą c y c h ; przez pocztę f r a n c o ,  bądź c.Harz.yą  
p e w n ą ,  lub o s o b .ś o e  do W go Walentego i^ichuocieg* F«ssrxa A ktow ego  loepartamcn, 
tu  K rak o w s k ie g o ,  w K rak o w ie  przy ulicy d z p ita lo e r  pod L iczbą  562 K a o c e lla ry ^  
awo>ę utrzym ującego i  do utrzymoWania rakow ych  ndt^ssow przezeurnie uproszone-' 

' g o ,  n a y d a te y  d o  dnia ig o  M arca  181430 uadzstać tub d o rę cz yć  r a c z y ł;  i n a t z e y , sam^ 
jo b te  k«śd» p rzy p isa ć  ze ch ce ,  g d y  spóźnienia w w y p ła ta c h ,  n a le r/ć  mu się mogą-' 
c y c h  d ozn ać  b y  m u sia ł ;  p u d pisaay  b o w iem  o ś w ia d c z a ,  iż do w ezw an ia  teeo me io< 
• ą  iflc*aą -ma pnwudkę iak t y lk o  srezerą chęć przyspieszenia s a t y i f a k c y i  M .crrycie*  
lora 1  w taeśpego  obm yśleota  s r o d k o w ,  ą z e b y  każ iy  w  ftosunk 1 n a leżyto ic i  sw p iey  - 
i  podług natury  B ugu  m ógł b y d ź  ra ip o k  a y . i , ,  nie «aś ażeb y  przez niepew n ość 
lub niew iadom ość o  prel *asyach W ierzycie li  ,  ii dni p ierw ey  i w  z u p e łn o ś c i , inui 
•aft w cale  w Biczem s a ty s fe k c y i  Btcodbierali. W e z w a n ie  nia ieysze  a że b y  i«mr pc- 
w n ie y  doszło  w iadom ości każdego interes w  tam m a ią c e g o ,  amiei zczosem  zo d am * w 
( . r e c i e  K r a k o w s k ie / ,  w  D zieaniku D ep artam en tow ym  K rakow skim  i Radwntskiia^ 
• r a z  w  g az e c ie  W a rs z a w s k ie /  po d w a  r a z y  co  miesiąc a ż  do igo M a r c a  ftdiĄgo K  

W y d a n a  w s s i u i i j u « u  g łó w K U K  w f< K > o w ic  'd n ia  3g» L  oca .^ 3 .
jf«a» Aootrawa Olryth.


